
*ękne jest życ ie  d z ie c k a  w Polsce L u d o w ej. Z  ra d o ś c ią  też  o b ch o d zą  po lsk ie  
*^ieci M ię d zy n a ro d o w y  D z ie ń  D z ie c k a , ś ląc g o rą c e  u czu c ia  m iło śc i sw em u  
iliijd ro ższem u  P rz y ja c ie lo w i i  N au czyc ie lo w i -  tow . B o les ław o w i B ie r u t o w i .

Na zd jęc iu : T o w arzysz  B ie ru t  w śród  dziec i. Foto — caf
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M I Ę D Z  YNAR

Dzieciństwo! —  ile p i ę k n i  ^  p  
się w  tym jednym słowie. ^  cego f. 
dosny uśmiech dziecka Patrv toŵ j 
wootrzymaną zabawkę. SłoW . ? jjft
najściślej w  naszej wyobra2 , ^  
słonecznymi przedszkola^1 . j ot 
z pałacami młodzieży, oboz3^ ^  w  ̂
m i dziecięcymi, rozmieszczony czf 
miesiącach w najpiękniejszy 
naszego kraju.

Słowa: dzieciństwo —  s,z<̂ f t i  n'efkraiudość łączą się w naszym 
walnie.  ̂o

Właśnie tak —  od n iedaW ® ^^  
lat przywykliśm y pojmowa pyt'*' 
Tak przywykły pojmować d jjtóf® 
rody demokracji ludowy^®»  ̂
z nami kroczą drogą socjahz ^  p: 
łatwą, ale jedyną prowadząca

ii 1

wego szczęścia.
W ,.jest npJednym z tych krajów

która przed wojną była

dziesiątkowały Cc
dzieC1'

lekarskiej
dowały śmierć tysięcy “r no ^ r 
umierało ponad 100 tysiĘc ’

Obecnie zaszły w Rum®®^ t f b ó
zmiany. Powstało ponad tysl^ j dieV  
..... „ u ____: oonn kuc*111, 1“wych na wsi, około 2800
nych i tysiące ośrodków r0 _
dla dzieci. Ilość łóżek ■
cięcych w porównaniu z ro *  oWyc* j 
sła 6,5 raza. Powstało 467 1
podstawowych, dziesiątki P
ra i teatrów dziecięcych.

Wszystkie te osiągnięci . ^ ą  f j  
miłości i głębokiej troski,., J cp 
otacza przyszłych budown1 
Rumunii.

Takim i samymi l  >
w dziedzinie opieki nad ^ . y g t
Idem mogą się poszczycić ^
demokracji ludowej na 
kiem Radzieckim.

A le nie wszędzie jeszcze 5  ̂ p a 
stwo nabrało tak radosne». „ Vaiwu il c l u l  d i u uin. At*—- \ n \ f jO

W  wielu jeszcze krajach S‘
z nędzą, głodem, śmiercią-

W  Iranie np. 90%' dzieci gjjjic 
larię i 85%' na gruźlicę- g5%- , 
wśród dzieci dochodzi tam ^  jM

„Nie bij nas, gdyż rę c e n jjj  lA i)  
wionę...“ oto smutna Pl0S jvW ^ J  \  
robotników, którzy tkają Ljzit1 pc|i!| S 
jąc od 4 roku życia po [ 3
i zarabiając zaledwie na ulni6*"yi

ih f , "V

Często wycieńczone Pr^ , aCh
swoich warsztatach na ° f  hpZdcrI1!jiiJi' 
leńkich kolegów. Głodne i T3 
policja zamyka w w ię z ^ ^ ją  f° 
metodami imperialiści Pr0 
wać zagadnienie nędzy- ^

W  Syrii śmiertelność dz’e ^  tf

W  Turcji w  Stambule J f g f f  J  
dzieci porzuconych. p^ ^ no 
datki wojenne wyasygn V ^ J ,  
budżetu, na ochronę zdr ^  s J  
no tylko 4%. W  1951 ro^ roWia
tureckiego ministerstwa
się 900.000 martwych d»ec • ^

Tak różne są od lud ,
W  krajach rządzonych P ^rai3 , 
ne radości i szczęścia, .^lizP1 
wszechwładnie panuje k . 
ne nędzy i  beznadziei«0814-

To m ałe dziecko a rg en tyń 
sk ie  zarabia na życie zb ie ra 
n iem  puszek po konserwach.

We w szystk ich  zabawach  
dzieci na ca łym  św iecie od
b ija  się otaczający je  św iat. 
Ta fo to g ra fia  przedstaw ia  a- 
m erykańsk ie  dzieci, bawiące  
się w  egzekucję. B aw ią  się 
tak , gdyż co dzień słyszą roz

m ow y o w o jn ie , dz ie n n ik i pełne  
są opisów w o jn y  koreańskie j, 
na fo tog ra fiach  w idać b ia łych  
lu d z i s trze la jących do „o b 
cych“ . O to owoce am erykań 
skiego w ychow ania , k tó re  za.- 
b ija  każde ludzk ie  uczucie, 
k tó re  w k łada  do la r na m ie j
sce, gdzie pow inno  bić gorące 
serce ludzkie .

Teksty M. Górski

Ta dziecięca tw arzyczka , te oczy ściganego zw ie 
rzątka, te chude ram iona  ledwo o k ry te  łachm anam i — 
oskarżają. O skarżają fra n k is to w s k ic h  ka tó w  lu d u  hisz
pańskiego. Oskarżają am erykańsk ich  ludobó jców , k tó rych  
d o la ry  idą  na u trzym an ie  tego po tw ornego reżim u. Tego 
reż im u, w  k tó ry m  18.000 dzieci cho ru je  na trą d  — cho
robę n iespotykaną w  in nych  k ra ja ch  eu rope jsk ich  — w  k tó 
ry m  75.000 dzieci c ie rp i na  zaburzenia um ysłowe.

D ziec i h indusk ie  są pozbaw ione n a jp ry m ity w n ie js z y c h  n a r  
w e t w a ru n k ó w  h ig ieny. W ta k ich  o to  w a run kach  przebyw a no
wonarodzone dziecko ze w s i K a rn ą ta k  w  okręgu M ysor.



D Z I E C K A

I?1* • Czechosłowacji dzieci otaczane są tro s k liw ą  opieką
'l «djp® j 80 społeczeństwa.

‘ u m łodzi p ion ie rzy  czescy w  sw ym  pałacu w  B ra ty s ła w ę .

Waga w  porządku  — stw ie rdza p ie lęgn ia rka .
W A lb a n ii po w yzw o le n iu  rząd lu d o w y  otacza tro s k liw ą  op ieką w szystkie  dzieci. Opiekę tę 

gw ara n tu je  przede w szys tk im  sta ła  rozbudow a ż łobków  i  przedszkoli. N a zd jęc iu  ważenie dzieci 
w  ż łobku  w  T iran ie .

Uw aga! — rozpoczynam y próbę baletu.
W  Polsce dzieci m a ją  możność rozw o ju  sw ych a rtys tycznych  ta len tów . Na zd jęc iu  próba ba 

le tu  w  je d n ym  z w arszaw skich  przedszkoli.



nm
m

do tegoOziębi 'zdjęciu —  rnhnt^i, c“ ie(70 7lar?<?u * każdy 2  ludzi radzieckich stara sie wnieść swój wkład  
ta ^ L n J  ^ . 7  ,  Leningradzkich Zakładów „Ekonomajzer“, I. Kartaszew, reguluje w y 
naleziony przez mego półautomat do obrąbki części drobnych łopatek turbinowych V

rO Ć Z ^„Komunizm  — to władza r «, 
plus elektryfikacja  eałeoo

pa'
Z inicjatyw y J. Stalina rozpoczęto w  Zvńą^ iecl1' 

dzieckim budownictwo w ielkich urządzeń hy .̂ gOi 
nicznych — Wołgo -  Dońskiego Kanału 
Kujbyszewskiej i  Stalingradzkiej Elektrowni p -  
na Wołdze, Głównego Kanału Turkmeńskie&_> ¿(i 
chowskiej Elektrowni Wodnej na Dnieprze i ju* 
Pierwszą z tych olbrzymich budowli komunią® ^
zakończono — jest to Wołgo-Doński Kanał na 
im ienia W. Lenina; w  1952 roku otwarto z.eg7 jjelK'e
nowej drodze wodnej. Kanał połączył dwie ją- 
rzeki rosyjskie — Wołgę i Don, tworzy on 
czącą pięć mórz, graniczących z krajem  ra0. prace 
Z chwilą otwarcia kanału rozwinięto olbrzym 
nad zraszaniem i  nawadnianiem na pół P ^ ^ ja d 1 
i  nawiedzanych przez posuchę rejonów W 
Rostowskim i Stalingradzkim. had0^'

Znaczenie nowych gigantycznych urządzeń p .  
nictwa wodnego dla dalszego rozwoju gospod 
rodowej Związku Radzieokiego, dla stworzeń*® t g\ 
rialno-technicznej bazy komunizmu — jest w  
brzymie.

Największa na świecie Kujbyszewska Elo* ^ j/r  
Wodna będzie produkowała w  ciągu roku 
ciętnym stanie wód) — około 10 miliardów pr«' 
godzin energii elektrycznej. Elektrownia dostar.^^y. 
du dla przemysłu i gospodarki miejskiej 
Kujbyszewa, Saratowa, umożliwi ze lektryę gpyfl1 
wielu lin ii kolejowych, dostarczy wody nąwi
przez posuchę rejonom Środkowego Powołża- -gjć 

Moc Stalingradzkiej Elektrowni Wodnej ,e j"' 
będzie około 1.700.000 kilowatów. Uruchom«».
znacznie polepszy zaopatrzenie w  eneride^j^piotf
szych ośrodków przemysłowych kraju. P ^-Jgo
stalingradzkiego systemu wodnego, obejmują Q(jjjia'

U ralu, zroszona i n gjcot0nał biegnący od Wołgi d o ____ _______
na zostanie olbrzymia przestrzeń wynosząca 
13.000.000 ha.

Główny Kanał Turkmeński zamieni _
kraj m iliony hektarów jałowych piasków pi a'
A zji. Urządzenia hydrotechniczne tego kanału 
ją  równych sobie na całym świecie. Razem °°
mi nriiunrim inior»\rrv-ii  ioct o>n T\«»vnnn 1H ra7.V .Vim i odwadniającymi jest on praiwie 10 razy jych- K ]  
kanału Panamskiego i  Sueskiego razem wz«< ^ ea)śe L

Wody Dniepru zroszą nawiedzane posucM 
południowej Ukrainy i  północnych rejonoW ol#sK,w 
uruchomią turbiny budowanej obecnie KaCJ 
Elektrowni Wodnej. jgktr0 .

w rezultacie Dueowy wszystkich tyci-' r~rfję «*- 
wodnych o w ielkiej mocy i kanałów, *°P
dzieoki uzyska dodatkowo kilkanaście mikę® 
bawełny, pszenicy i innych artykułów r°lnycn 

Budowle komunizmu — to zaledwie cześć s j3ji¿h** 
skiego programu stopniowego przejścia od se„rfn P9'
do komunizmu, realizowanego dla dobra cał®  ̂
rodu radzieckiego.

„S O W IE T S K IJ  SO JUZ“ n r  4 —  r. 1953.
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R oboty betonowe na budow ie  U st-K -am ienogrodzkie j E le k tro w n i W odnej.

M ontow anie  k o n s tru k c ji m eta low ych  na je d n ym  z odc inków  budow y  
K u jb ysze w sk ie j E le k tro w n i W odnej.

E lektryczne  „p o c is k i ziem ne“ p ra cu ją  p rzy  budow ie  now ych  w ęz łów  w o n 
nych.

M on tow anie  urządzeń e lek trycznych  d la  g igantycznych b u d o w li ko m u n i
zm u w  M osk iew sk ie j Fabryce T rans fo rm a to rów .



1) O brotow a kopu la  astronom iczna, k tó ra  k ry je  narzędzie obserwacyjne. 
Przez rozsuwaną szczelinę ce lu je  się ku  n iebu w y lo t lu ne ty  lu b  ob iek tyw  d u 
żego apara tu  fotograficznego przystosowanego do zdjęć nieba.

2) A stronom  p rzy  nocnej pracy obserw acyjne j. Lune ta  sk ie row ana ku niebu. 
Za ruchem  sklep ien ia  niebieskiego w odzi ją  p re cyzy jn y  p rzyrząd  zegarowy. In 
s trum en t spoczywa na so lidnym  żelaznym  słupie, k tó ry  z ko le i ustaw ia  się na 
betonowym  fila rz e  s ięgającym  parę m e trów  pod pow ie rzchn ię  ziem i. Urządze
nie  tak ie  zabezpiecza lunetę naw et przed d ro b n ym i zew nę trznym i wstrząsam i. 
G dy go łym  okiem  można dostrzec w  dane j c h w ili około 3 000 gwiazd, to lu n e ty  
po lskie  udostępnia ją  w idzen ie tysiąc razy w iększe j ich  liczby.

3) Na zd jęciu  w id z im y  obserwowanie p lam  słonecznych m etodą ekranową. 
Przy pomocy apara tu m ałok la tkow ego fo to g ra fu je  się obraz Słońca rzucony  
przez lunetę na b ia ły  ekran. Uzyskane f i lm y  w ym ie rza  się potem  pod m ik ro 
skopem.

4) C lo  metronom p rzy  pracy la b o ra to ry jn e j za ję ty przeglądaniem  zdjęć nieba 
m  pomocą tzw . m ikroskopu  błyskowego, k tó ry  pozwala autom atycznie o d k ry -  
wac na kliszach nieznane małe p lanety  i  nowe gw iazdy ziemne. Ta apara
tu ra  należy do najnowocześniejszych.

Astronomia poisKa poniosła w czasie ostatniej wojny dęź&te strat)1.

Spłonęły w Warszawie: obserwatorium uniwersyteckie i politechniczne 
Ten sam los spotkał górską filię w  Beskidach należącą do obserwator!1*10 
krakowskiego. W  chwili obecnej, po odbudowie spalonych obiektów, P° 
siadamy: 5 obserwatoriów uniwersyteckich (Kraków, Poznań, Warszaw3’ 
Wrocław i Toruń-Piwnice), 1 obserwatorium politechniczne w  WarszaWi 
oraz filię obserwatorium warszawskiego w Ostrowiku i filię  obserwato^111̂  
wrocławskiego w Białkowie. Wyposażenie instrumentalne tych plaC0

raW?’jest wciąż jeszcze skromne, wykazuje jednak stałą wyraźną P°P . 
W  Planie 6-letnim będzie ono skompletowane i unowocześnione. W 
bliższych latach powstanie pod Warszawą wielkie nowoczesne obserW 

torium międzyuniwersyteckie.
Mimo niedostatecznego wyposażenia naszych obserwatoriów wre

wytężona praca. Astronomowie polscy mogą poszczycić się wieloma

w nich 
os

nięciami naukowymi. I  tak np. międzynarodowe znaczenie posiadają P
race

prof, dr T. Banachiewicza, który wypracował nową metodę rachunku’

wszystkich dziedziczwanego krakowianowym, bardzo pomocnego we w szysuuu*-----  ^
tzw. matematyki stosowanej. Cenione są zagranicą prace teoretyczne Pr^  
S. Piotrowskiego nad orbitami gwiazd zaćmieniowych, omawiane m- 
szeroko w  wydawnictwach radzieckich. Przodujące miejsce w świecie 
muje obserwatorium krakowskie, które dokonało ponad 100 000 obs 
cji gwiazd zmiennych, tzw. zaćmieniowych. . ,

W  pracach swych polscy astronomowie nawiązują coraz bliższe s  ̂ ^  
z astronomami radzieckimi. Przykładem współpracy uczonych P°

lskic»

obser'i radzieckich w  dziedzinie astronomii jest m. in. realizowanie przez
i f Unda'

watorium we Wrocławiu i kilka obserwatoriów w ZSRR prac naa ^  
mentalnym katalogiem gwiazd słabych. Prace te zainicjowane zostały P ^  
dyrektora Obserwatorium Wrocławskiego, prof. Rybkę, wiceprezesa 

dzynarodowej Unii Astronomicznej.

/
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Uwaga! D y k tu ję  tem aty  m a
tura lnego egzaminu pisem ne
go z języka polskiego. Oczy 
m aturzystów  wpatrzone w  ta 
b licę  gdzie wyp isane są tem a
ty  egzaminów.

K tó ry  tem at w ybrać?  — Z a
stanaw ia ją  się m aturzyści.

A

Uwaga! —  dyktuję tematy: temat pierw 
szy: „Patriotyzm i internacjonalizm
w utworach Mickiewicza“, temat drugi: 
„Powieść radziecka ukazująca człowieka 
jako twórcę nowej powojennej rzeczywi
stości“, temat trzeci: „Tragedia samotnej 
jednostki usiłującej wynagrodzić krzywdę 
społeczną —  w utworach Żeromskiego“.

Vice-dyrektor 5-letniego Technikum Bu
dowlanego w Warszawie, doktór Ruchwa- 
łowski uważnym spojrzeniem obrzuca sie
dzących na sali maturzystów. Wszyscy są 
spokojni i  uważnie spoglądają na tablicę, 
gdzie dyrektor technikum wypisuje podane 
przed chwilą tematy. Za chwilę wszystkie 
głowy pochylą się nad przygotowanym pa
pierem.

Egzaminy maturalne trw ają już we 
wszystkich szkołach całego kra ju. Przystą
piło do nich około 90 tysięcy młodzieży. 
W technikach zawodowych ponad 50 pro
cent młodzieży, która przystąpiła do egza
minów, stanowią dziewczęta.

Gdy skończą się już egzaminy maturalne 
__ młodzież wyjedzie na wakacje aby od
począć i nabrać s ił do dalszej nauki i pracy.

Tekst: M. G órsk i 
Foto: Żaczek „Szt. M l.“

Jako p ierw szy oddal pracę 
kol. A nd rze j M aliszew ski, k tó 
ry  p isa ł o pa trio tyzm ie  i  in 
te rnac jona lizm ie  w  u tw o rach  
M ickiew icza.

Tymczasem kom is ja  przeglą
da pracę kol. A nd rze ja  M a li
szewskiego. „C iekaw a  praca“  
— m ó w i inż. G a jew sk i do 
p ro f. Jakubowskiego.

Tem at w yb ran y . Kolega  
W ojciech P rzespalsk i pisze o 
trage d ii sam otnej je dn os tk i u -  
s ilu ją ce j w ynagrodzić  k rz y w 
dę społeczna (w  oparc iu  o 
twórczość Żerom skiego). Te
m a t kol. P rzespalski m a opa
now any dobrze. .

Ta grupa skończyła ju ż  swe 
prace. Teraz z dz ie łam i M ic 
k iew icza w  rę ku  dysku tu ją  
nad tem atam i, k tó re  opraco
w a li.

\



Zebraniu przewodniczy szympans Kuco sprowadzony specjalnie z ogrodu 
zoologicznego w Barcelonie, gdzie tresowano go przez długie lata na to stano
wisko. Z  godnością nosi na sobie mundur franklstowskłego policjanta. Współ
biesiadnikami na bankiecie są~. ludzie, którzy noszą nazwiska pochodzące ze 
świata zwierzęcego. Jest tu więc pan Zając (po hiszpańsku oczywiście), pan 
Słowik, pan Lew, pan Jeleń itp. Czcigodne to towarzystwo stanowi „Klub A rki 
Noego“, którego celem jest przede wszystkim^ urządzanie corocznego bankietu. 
Jedli, p ili, aż im  się uszy trzęsły, a pod koniec bankietu przewodniczący klubu 
zawiesił na piersi szympansa Kuco „honorowy“ orzech kokosowy na błękitnej 
wstędze.

Patrzcie co za oświata, jak i to kulturalny kra j, ta frankistowska Hiszpania, 
gdzie nawet szympans jada nożem 1 widelcem. .„Gdzie tysiące dzieci przymierają 
głodem, gdzie trzecia część ludności to analfabeci, a szkoły zamienia się na 
więzienia. H AK

Najnowszy rekord
Agencja Reutera doniosła z 

Waszyngtonu: „Edgar Hcover, 
szef F.B .I. oświadczył, że w ro
ku 1952 popełniono w Stanach 
Zjednoczonych 2.036.510 ciężkich 
przestępstw. Liczba ta stanowi 
rekord nienotowany dotychczas 
w historii krym inalistyki USA. 
W roku 1951 liczba popełnionych 
przestępstw było niższa o 154.350 
wypadków. W  roku 1952 — do
dał Hoover — co 15 minut po
pełniano w USA jakieś wielkie 
przestępstwo. Na każdych 76 
obywateli amerykańskich jeden 
jest przestępcą“.

Cóż dziwnego, skoro wycho
wanie przez radio, film , tele
w izję i książki właśnie do tego 
zmierza? Kto zbrodnię sieje, 
zbrodnię zbiera.

HAK

W  Indochinach zginęło, zostało ranionych lub dostało sk  
do niewoli blisko 250.000 żołnierzy francuskiego korpus« 
ekspedycyjnego. Aby nie było wątpliwości za co przelewają 
swoją krew prasa francuska ostatnio opublikowała następu
jące cyfry.

Towarzystwo „Browary j chłodnie“ ogłosiło swój bi
lans za 1951 rok. W  rubryce zyski figuruje sympatyczna sum» 
2 miliardów 700 milionów (1 m iliard więcej niż w roku po
przednim).

Towarzystwo plantacji kauczuku „Terres Rouges“ uzyskało 
w  latach 1947 — 1951 następujące zyski: 1947 — 100 milionów 
franków, 1948 — 221 milionów, 1949 — 250 milionów, 1950 — 
678 milionów, 1951 — 1 m iliard 71 milionów. Jak widzimy 
z każdym rokiem wojny wzrastały zyski tego towarzystwa-

Im  więcej krw i przelewali żołnierze korpusu ekspedycyj
nego tym  większe były zyski.

Kiedyś w ielki pisarz francuski Anatol France napisał 
o wojnach kolonialnych:

„Przypuszcza się, że umiera się za ojczyznę, a umiera słę 
za kapitalistów“.

Coraz m niej żołnierzy korpusu ekspedycyjnego wierzy, ^  
walcząc w  Indochinach um ierają za ojczyznę. A  coraz więcej 
wie — że walczy za brudne interesy monopoli kapitalistycz-
nych. ALROL

/ / >

Anna TJchy przechadzała się 
szosą w  pobliżu swej rodzinnej 
wioski Bauschheim, położonej 
prawie tuż nad Renem w  Niem
czech zachodnich. Była niedzie
la. Anna cieszyła się pierwszymi 
ciepłymi promieniami słońca 
swojej dziewiętnastej wiosny. 
Nagle nadjechał samochód pełen 
amerykańskich żołnierzy. Anna 
skręciła szybko i zbiegła z drogi 
na pole. Samochód za nią. Anna 
biegiem uciekała coraz dalej 
w pole. Samochód dogonił ją , 
przewrócił na ziemię i zmiaż
dżył na śmierć.

Do dziś zbrodniarze przeby
wają na wolności.

HAK

Swastyka, której 
praw ie nie widać

O-V

parlamentarnej 
mieckiej „partii libera'* 
przedstawił rządowi bons»' ^  
wniosek, by żołnierze nie® ,a|ółr 
którzy wejdą do „oddz 
europejskich“ m ieli prawo j e- 
znowu swe żelazne i i  ją-
żeli chodzi o swastykę w* . - -
cą obok żelaznego kr2y*~ ¡¡#1 
oświadczył dr. Mende — 
ona prawie niewidoczna“. ^  

Dlaczegóżby na p r z y k ł ^  
m ieli nosić swych odzu 
SS-mani z Oradour, czy "  r. 
cimia, którzy „bohatersko m .  
dowali kobiety i dzieci, u  f>0. 
czeni zostali przecież ’’̂ to
haterstwo“. No, a już szC 
drobiazgowości jest przy® v„ie 
się do te j swastyki, gdy ^  
chodzi przecież o to czy W -e9i 
dzie widać, lecz o 
bogata przeszłość i „uosw* 
nie“ odznaczonych.

Kultura a la szympans

Z brudnej wojny czysty zysk
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